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KURYER LITEWSKI
w Wilnie w  Piątek dnia 16  Grudnia v. s. 1 8 2 1  roku.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
M arszawa. dnia 21 grudnia.

V.'e wtorek , d. 6 (18) b. m. obchodzono tu 
uroczystość imienin J. C. M. W . Xięcia M ikołaja , 
przez nabożeństwo i Te Deum w metropolitalnym 
kościele w-obecności władz publicznych, i przez o- 
swiecenie domów wieczorem.

W czoray mieliśmy dry stopnie zimna; dziś 
jest 6.

A u  s T R Y A.
(z Gaz. TT ars z.) Wiedeń , dnia 7 grudnia. Po­

między wielu Dam am i, które niedawno N. Cesa­
rzowa zasczyciła orderem krzyża gwiazdowego, 
znayduje się także Antonina Gołaszewska z domu 
Komorowską.

Arcy-Xiążę Vice-Król królestwa Lombardzko- 
W  eneckiego przybył dnia 1 b. nj. z małżonka swo­
ją do f i  enecyi. VV M antui, dokąd przybył dnia a5 
z. m. i dwa dni bawił, odwiedziła go Arcy Xiezna 
Metry a, Ludwika  Xiężna Parmy. J *

Iryes t, dnia 28 listopada. A li Basza jest na- 
koniec wolnym od niebezpieczeństwa turków, a 
iAiurschid Basza poniósł zupełną klęskę. Zamek 
Prtvesa  ścisłe opasano. Snliotowie zdobyli Pargę. 
W Croi (mieyscu urodzenia Skanderberga.) i D lv 
razzo. podnieśli Bejowie chorągiew buntu.

Podług urządzenia cesarskiey rady  wojenney 
port w  S m ir n ie  ma bydź uważany za mieysce 
środkowe, z którego flota austryacka wypłynąć ma 
na Archipelag, krążyć między Kandyą , Rodem , Cy­
prem- i Alexandryą, oraz zasłaniać okręty kupie­
ckie austryackie od napaści powstańców greckich. 
Dowódcy rzeczoney floty-, mają utrzymywać ciągłe 
związki z konsulami austryackimi w Smirnie i 
internuneyuszem w Stambule , tudzież dawać ba­
czność tak na powstańców greckich , jako też na 
korsarzy tureckich, którzy nie znając praw mor­
skich, na wszystkie okręty chrześcijańskie bez w y­
jątku napadają.

N i e m c y .
(s Caz. TL ars z.) Od brzegów M enu , dnia 4 

grudnia. Hrabia Buol-Sehauenstein, prezydujący 
poseł ausiryaoki na seymie Związku Niemieckiego, 
powrócił wczoray z W iednia  do Franfortu. Dla 
spiesznej podróży, wysłano gońca gabinetowego-, 
aby zamówił konie na stacyach pocztowych.

Pewny młodzieniec z.nąkomitego rodu w Frank- 
forcic , niewiadomo z jakicy przyczyny, strzeli^ ze 
dwóch pistoletów do przechodzącego koło jego mie­
szkania radcy mieyskiego, lecz sczęściem chybił. 
Postrzelił potem niebezpiecznie urzędnika policyy- 
nego, który chciał weyśdź do pokoju jego. Został 
osadzony w więzieniu.

W  roku 1806 rząd besko-darmstadzki zacią­
gnął pożyczkę w Frankforcie, dał kilka majętno­
ści na jey zabezpieczenie i opłacał prowizyą do ro­
ku 1810. _ Oświadczył potem, iż gdy te majętności 
•dostały się Xicciu Ńassauskiemu, powinien także i 
dług przyjąć Wytoczony spór odesłał seym Związ­
ku  Niemieckiego do sądu appelacyynego bawar­
skiego w Monachium, który wyrzekł: iż W . X iąię 
darmstadzki obowiązany jest zaspokoić wierzycie^ 
li, zastrzegając sobie obrachunek z Xięciem Nas- 
sauskim.

Dnia  5. Na wyspach Cerigo i Itace zamie­
szania biorą niebezpieczny; .obrót; wielu a n g l i k ó w

i turkow utraciło juz tam życie; nakazano rozbroić 
mieszkańców wysp jońskich.

Doktor W olfers, w' mieście Loemferde, wy­
znania moyżeszowego, wydał następującą do spół- 
braci swoich odezw ę:

I z r a e l i c i f
„Rozmaite są zdania wrzględem polepszenia 

stanu was/ego. Jedni żądają konsystorza, drudzy 
sanhedrynu, inni wyższey jes< ze władzy, i t. p. Gdy 
jednak dzieje Izraelitów dowodzą, iż ani ucisk, ani 
pogarda wpojoney w dusze ich wiary zachwiać nie 
mogły, potrzeba więc uczyć Izraelitów myśleć i 
działać, ażeby lepsze uczucia wianemi w nich bydź 
mooty- Trudne zaiste, ale podobne jest uskutecznie­
nie tego. Jak dobroczynnie działał już konsystorz- 
w  Kassel l . Jak dobroczynne są teraźnieysze nau­
kowe dia izraehckiey młodzieży po wielkich mia­
stach zakłady ? . .  Jak wiele chwalebnych dzieł pe­
dagogicznych ułożyli już uczeni nowi Iz rae lic i? .. 
Istniejące teraz szkoły, lubo zbawiennie na sczegól- 
ne osoby działają, nie mają jednak dostatecznego 
na ogół wpływu. Utworzyć się więc musi zwia-%. 
zek, mający na celu poprawę stanu Izraelitów. Nie 
będą mogły należeć do niego żadne inne wyznania: 
co' -i - ich zaś uczyni się, podane będzie pod za- 
twrvt'dzcnie rządu. Nie ,esteni wprawdzie sam z  
sienie w mu/.,.'.-.ci dopełnić tak ważnego dzieła: 
wzywa-n w ięc wszystkich światłych Izraelitów, a- 
zeby w tej mierze ze mną się połączyli, abym z  
nimi rozważył, j.ik tą  dobrą sprawa kierować na­
leży. A radością przyymę każde w tym  wzglę­
dzie przesiane ymi pismo. Połączcie się więc do­
brzy i / i . i o a .  ia Iz rae lic i!.. Nie odwłóczcie 
tak ważnego dzie.a. tlsłuchaycie mego przełoże­
nia, i rozważcie je wraz ze mną. Nie lękaycie sie 
niczego. Nie odstraszajcie się przesądami od roz­
poczęcia czegos wielkiego, dobrego i prawdziwe­
go.... Uznawajmy. MoyżesZa prawodawca I- 
zraelitów i poświęćmy mu nasz związek. W kró t­
ce u jrzym y wschodzące prac naszych plony,.gdyż 
spróbujemy wszystkiego; a zachowamy co jest n a j­
lepsze. Do was to odwołuję się teraz, zacni rabi­
nowie: wy bowiem naylepiey stan nasz znacie. O- 
byście zamiary moje poznali, i przed gruntownem 
ich rozważeniem przeciwnego nie podnieśli głosu.

TVolfers.

W  Ł O C H  Yi 
(z Gaz. i Korr. Warsz.) Od granic włoskich, 

dnia 19 listopada. Zabóyca biskupa Tomasi z 
Aversa, zowie się Carmine Mormile, znany pod na­
zwiskiem il Generale. Był daWniey adjutantem 
przy jenerale francuzkim, i wiele należał do osta- 
Łniey rewolucyi neapolitańskiey. W uy  jego, ka­
nonik Bornini, był wielkim mistrzem łoży Alta- 
Vendita , i dla widoków swoich wspierał rodzinę 
Mormile. Po przywróceniu zaś porządku rzeczy, 
osadzono tego kanonika w klasztorze, i zabrano 
mu cały majątek, do czego się zabity biskup nay- 
Więcey przyłożył. Napróżno Mormile prosił bisku­
pa o uwolnienie wuja swego. Przez zemstę w ięc 
odebrał mu życie. Król neapolitański ustanowił 
sąd wojenny na zabóycę, który po zapadłym wy­
roku śmierci d. i£  b. m. ścięty został,

W  piśmie ministra sekretarza stanu , umie- 
sczonćm w  gazecie Królestwa Obojey Sycylii, do 
prezesa junty oświecenia publicznego, kardynała 
arcy-biskupa neapolitańskiego, znajduje się między



innem , co następuje: ., K iedy syn Bożki nadał ś. 
Piotrowi i apostołom moc nauczania ludzi, musi­
m y więc i biskupów, jako ich następców, uważać 
za nauczycielów czystey i praw ey moralności. Ze 
zaś dzieci pierwsze nauki od swoich rodziców od­
bierają, k tórzy znowu, jeżeli sami nie są oświeceni, 
dzieci swych nauczyć nie mogą, a słuchanie ka­
zań pomaga rodzicom do umocnienia się w bojaźni 
Bozkuey, dla tego wszyscy nie uczęsczający na 
kazania, m ająbydź za tułaczów uważani, a m ają­
cy  weyśdź ws zw iązki małżeńskie, naysurow'szy 
i-xamen zdawać powinni.”

D nia  28. Przybył* do Liw orny  d. 21 b. m. 
o k rę t neapolitański W u lk a n , płynący z wyspy 
Cypru. W  drodze zatrzym ał go korsarz grecki, 
k tó ry  kazał okuć kapitana i w szystkich jego ludzi, 
oraz 3 podróżnych żydów, a okręt z a p ro w ad z iło  
ira łey  wysepki Caro leżąoey między K andyą  i 
Rodem . Tani chciał zaraz zamordować trzech ży­
dów', ale na prośbę kapitana, śmierć ich w strzym a­
n ą  została. Byliby niezawodnie straconym i, gdy- 
bv  nie nadpłynął grecki k o rsa rz , k tó ry  sku­
tecznie w staw ił się za uwolnieniem okrętu. W szak­
że zabrano żydom 20 tysięcy piastrów  tureckich, 
w szystkie ich rze c z y , tudzież znaczną część ła ­
dunku okrętowego, złożonego z m ateryy  jedwa­
bnych i innych tow arów . Zabrano naw et suknie 
kapitanow i, k tó ry  zapłacił i 5oo talarów' dla oca­
lenia żydów'. _ .

W szyscy nauczyciele i nauczycielki w  szko­
łach p ryw atnych  w  Neapolu , powinni dawrać na­
ukę w  o tw artych  izbach, aby urzędnicy policy jn i 
lub” kom missarze publicznego oświecenia, mogli 
w eyśdź w  każdym czasie, i mieć dozór.

Kassy publiczne w' Neapolu tak  są ubogie, że 
W dniu ciągnienia loteryi nie miano czem zapła­
cić w ygryw ających biletów.

W  nocy z dnia 4 na 5 listopada straszna by­
ła burza na m orzu adryatckiem , która bardzo wie­
le okrętów , zwłascza przy  brzegach Ankony, za­
topiła  lub pogruchotała.

X iążę Stanisław Poniatow ski przybył dim. a5 
listopada” do R z y m u .

P o r t u g a l u  a .
(z Kor. W ars z.) Lisbona, dnia  i 5 listopada. 

Na sessyi clnia logo bieżącego miesiąca, w yrzekły  
stany, że gdy wyniesienie na wryższe stopnie ofi­
cerów, k tó rzy  przypłynęli z Królem  do Lisbony, 
za to  tylko, iż odbyli tę  podróż, jest przeciw ne 
praw'om i porządkowi woyskowemu, przeto uważa 
się toż wywyższenie za niebyłe; będzie atoli mia- 
n y  wzgląd na zdatnych i praw dziw ie zasłużo­
nych. W  skutku tey  ustaw y, kilku jenerałów', 
k tó rych  całą zasługą było, że z Królem podróżo­
w ali , i osypani byli zasezy tam i, nie należąc n i­
gdy dow oyny, będą w ym azani z listy  woyskowey, 
przez co zrobią mieysce tym  w oyskow ym ,. k tó­
rz y  posiadają zaufanie narodu iw oyska.

Dnia lig o  była sessya ranna i w ieczorna bar­
dzo długo. Na pierwszey rozpraw iały stany o znie­
sieniu podatków, którem i w iększa część dóbr kró­
lestw a jest przeciążoną. Praw ie wszyscy deputo­
w ani byli za ich zniesieniem, jako nagle potrze­
bne m do ożywienia rplniptw a przywalonego o- 
grom nym  ciężarem opłat, przeznaczonych > na u- 
trzym anie  próżniactw a klas uprzyw ilejow anych. 
Lecz trudność w w ypłaceniu pensyy, któreby po 
zniesieniu tych  opłat m usiał skarb płacić, znagłi- 
ła  stany  do odłożenia nadał tego projektu; a tym ­
czasem'' każdy deputow any ma obmyślić i wygo- ’ 
iow ać na piśmie naylepszy sposób zaradzeiiia w  tey  
m ierze. Na sessyi w ieczorney czytano^ projekt p ra ­
w a względem urządzenia nowych legionów gw ar- 
dy i bezpieczeństwa publicznego. Z m ow ym ianey  
p rzy  w prow adzeniu tego projektu pokazało się, 
że Portugalia powinna mieć 54,645 woyska pie­
szego i konnego, lecz 'teraz jest go tylko 21,4 16, z 
którego i 556 ludzi pełni służbę w B rezylii.

Dnia i2go wzięły stany pod rozwagę 97 a r­
ty k u ł konstytucyi, k tóry  tak brzmi: „ Oprócz ca-
łey mocy prawodawczev, m ają także stany  moc: 
i)  p rzy jm ow ania  przysięgi od K ró la , Królewica 
następcy, Rejencyi lub Rejenta; 3) uznawania K ró­

lewica następcy za prawego dziedzica trobu, i za­
tw ierdzania planu edukacyi jego ; 3) mianowania 
opiekuna dla Króla małoletniego; 4) wybierania 
Rejencyi lub Rejenta w powyższydh przypadkach, 
i oznaczenia granic ich władzy; 5) rozstrzygać w ą t­
pliwości mogące zachodzić względem n,ąstępstw'a 
tro n u ;  6) zatw ierdzania trak tatów  zaczepnego 
odpornego przym ierza, posiłkowych i handlowych; 
gdyby zaś szło o odstąpienie jakiey części kraju 
portugalskiego, potrzeba na to dwrócb trzecich  
części głosów w  stanach; 7) oznaczania corocznie 
liczby woyska lądowego i morskiego, stosownie dp 
stanu pokoju i woyny; 8) dozwalania lub w zbra­
niania weyścia woyska obcego, czy lądowego, czy 
morskiego, do królestwa lub jakiego portu jego; 9) 
stanow ienia corocznie podatków, uchwalania w y­
datków  publicznych, zatw ierdzania rozkładu sta­
łych podatków' w  calem królestw ie, czuwania nad 
użyciem dochodów publicznych, i rachunkam i ty - 
czącemi się dochodow i wydatków; upoważniania 
rządu do zaciągania pożyczek, gdy te  będą nie­
odzownie potrzebne; 10) obmyślania sposobów 
w ypłacania długu publicznego; 11) urządzenia ad- 
m inistracyi dóbr narodow ych, i uchw alania ich 
zbycia w  potrzebie; 12) stanowienia lub znoszenia 
urzędów publicznych, i w yznaczania im płacy; 15) 
oznaczania napisu, w artości, stępia i nazwiska mo­
netom; i 4) czuwania nad zachowywaniem konsty­
tucy i i praw , słowem, nad dobrem narodu-4 A i-  
tyku ł ten  przyjęto  w całości beż żadnego sporu, 
wyjąw szy punkt ostatni, k tó ry  uznano za niebę- 
dący na swojem mieyscu w tym  artyku le.

A rtyku ł 98my, W  którym  jest m ow a o nie- 
ustającey deputacyi stanów, i zgromadzaniu się icłi 
nadzwyćzaynie, dał powód do żwawey rozpraw y 
co do liczby członków tey deputacyi, k tó ry ch  w e­
dług projektu ma bydź 7, a m iędzy n im i trzech  
W ziętych zpomiędzy deputow anych zam orskich. 
To gatunkowanie deputow anych na portugalskich, 
brezylit skich , wyspowych i afrykańskich nie po­
dobało się części stanów, i żądali n iek tó rzy ,, aby 
z a p rz e s L a ć  t e g o  r o z r ó ż n i a n i a  deputow anych, lecz 
żeby wszyscy zwani byli d e p u t o w a n y m i  p o rA .u^al-
sknni, i żeby członków nieustającey deputacyi w y­
bierać większością głosów. Dalsze ro rtrząsan ie  te ­
go ^artykułu do następney sessyi odłożono.

Deputowanv Bastos podał takie wnioski: 1) 
Żadne praw o nie może bydź uchwalone an i co- 
1’nione bez konieczney potrzeby; 2) na początku  
panowania każdego Króla będzie oznaczona lista  
cyw ilna na cały czas panow'ania; 5) gdy rrolność 
druku powinna doznawać siłney opieki, członko­
w ie rady opiekującej' się wolnością d ruku  m ają 1 
bydź natychm iast w ybrani; 4) kandydatów  na rad ­
ców stanu będą podawały stany  Królowi; 5) pety ­
c j i  i zażalenia przysłane do stanów zaraz będą 
wzięte- pod rozwagę; 6) odpowiedzialność m inistrów  
i innych urzędników  trzeba przyw ieść do skutku.

Po dlugiey ro zp raw ie , uchw aliły s ta n y , że 
zakonnicy i zakonnice sekularyzowani używ ać bę­
dą w szystkich praw  cywilnych, jak xięża świec­
cy, i że mogą odziedzięzać m ajątki, i czynić testa ­
m entu.

D nia  16. Z atw ierdził K ról i kazał ogłosić 
uchwałę stanów znoszącą wrywyższenie rozm aitych 
w ojskow ych na okręcie, k tó ry  przyrwiózł go z  
Brezy lii do Lisbony.”

Na sessyi stanów dnia i 5go bieżącego m ie­
siąca rozprawiano długo nad projektem  P anaC ar- 
neiro, tyczącym  się zniesienia kościoła patryarchal- 
nego w Lisbonie i t. d. Nakoniec , podał prezes 
stanom do głosowania trzy  następujące zapytania: 
1) Czy kośoioł patryarchalny  ma bydź zniesiony? 
Uchwalono to  94 głosami przecjw 4 . 2) Czy w y ­
pada prosić o bullę papiezką na to, i na p rzyw ró­
cenie dawnego kościoła arcybiskupiego? Zgodzo­
no się jednomyślnie. 5) Czy mają bydź rozpoczęte 
niejakie odmiany w beneficjach i urzędach koś­
cioła patryarchalnego? I na to się zgodzono, a 
resztę tego projektu do dalszego czasu odłożono.

W Y S V Y  J O N S K I E .  .
(z Korr. tf'arsz.) Duch powstania na wyspach 

naszych coraz się szerzy. Zamordowano jui wie*



la anglików i iurków . Rząd nasz (angielski) wy- okrętów hydryyskich. Naywiękśży nieład palmie 
dał rozkaz rozbrojenia wszystkich mieszkańców. w  Salonice.

M u l t a n y  i  W o ł o s z c z y z n a .
Stojące u nas woysko tureckie na płonną 

wieść o zbliżaniu się woysk rossyyskich przejętej 
zostało powszechną trw ogą. Gdy ta  pogłoska roze­
szła się w okolicach Bukarestu, wszyscy tu rcy  po­
rzucili swoje chorągwie, i rozbiegli się w  różne 
strony. Dowódcy bynaym niey polegać nie mogą 

- na karności turków , a janczarowie dopusczają się 
coraz większych gwałtów. Niedawno zrabowali w  
Jąssach dom konsula pruskiego, (z Korr. W arsz.)

T  U R C Y A.
_ (z Korr. W a rsz .) Stam buł, dnia  10 listopada. 

Powiększają trwrogę codzienne doniesienia z A r­
m enii o coraz większych postępach Persów. W y ­
dali już oni uroczyście woynę Porcie, zajęli m ia­
sta  Erzerum  i Bagdad. Na czele woyska perskie­
go jest syn Szacha , następca tronu. Dla pozna­
nia charakteru  jego przytoczym y rozmowę jego 
z Irancuzem  Panem  Jaubert, hiianą przed 10 laty  
W iau ris . H  idzisz przed  tobą cudzoziemcze (rzekł 
on) woysko, dwór i wielką w ładze , lecz w idzisz i 
niesczęśhwego Xiecia. Jakże mogę bydź sczęśli- 
wy m , gdy cała moja odwaga na widok hufców  
rossyyskich zadrża ła  ? L ud  czyny  moje wychwa­
la ; ale ja  znam  moję słabość. Gdzież są zdobyte 
przeze  mnie m iasta i kraje ? Gdzież pom niki dzie ł 
m oich? Jakim  sposobem męztwu rossyyskiemu zdo­
łaliście się oprzeć? C zyliż na wzór w ładcy ros- 
syyskiego  (.Piotra W .) mam miasta waszej zw ie­
dzać, i k ray  mó r opuścić ? Dlaczegóż z taką szyb­
kością posuwacie się naprzód , a dla czego rny zo­
stajem y na m ieyscu?. Zadziw iająca ta  mow a ma 
zaiste cechę wielkości.

W  Bulgaryi powieszono znowru sześciu bisku­
pów greckich. \

S tary  Basza Janiny w ypraw ił swe woysko do 
Peloponezu na pomoc Grekom.

(z Guz. Zusch.) Od brzegów W is ły , dnia  20 
listopada. Poruszenia Persów' zdają się mieć zw ią­
zek z powszechnym planem uderzenia, ułożonym 
przeciw  Porcie, a w  którym  nie przepom niano o 
żadney sile oporney, jakaby powstać mogła. X ią- 
źę następca perski, k tó ry  wr niczem nie jest podle­
gły Szachow i oycu swemu, i uznany jest za pa­
na nuypięknieyszey i naybogatsżey połowry Persyi, 
dowodzi przednieyszą częścią woyska perskiego, a 
we względzie swoich zdobyczy posiada wszelka re- 
koym ią, jakiey tylko żądać może. Przez w  m ie­
szanie się Persów odcięte zostanie W'szelkie prow a­
dzenie karaw an do K onstantynopola , co wielki 
wTpływ  tak  na opatrzenie W' żywność stolicy j a ­
k o  i na źródła państw a mieć będzie. Przestronne 
te  rów niny azyattm kie posłużą naylepiey ]£iążęciu 
perskiem u do rozw inienia całey siły przew yborney 
jazdy swojey, ta k ,  że zgraję tę  spędzoney z 
chłopów i rzemieślników piechoty, w kilku bitw ach 
zupełnie zniszczyć może. Rozumieją, że spodzie­
wać się należy nowych poruszeń po W ehabitach, 
tak , że Porta  uyrzy się ze wszystkich stron napa- 
dmoną. Anglicy mają bydź w wielkiey obawie o 
prow ineye swoje indyyskie północne.

(z Gaz. Zusch.) Tryest dnia  22 listopada. Z 
E p iru  otrzym ano nader pomyślne dla greków wia­
domości. A li Basza  ma bydź w rzeczy samey o- 
swobodzonym, a Churszyd Basza  pobitym. Zamek 
Prevesa  był ściśle opasany. Sulioci zajęli nakoniec 
B ar gę. ^  Croja (mieyscu urodzenia Skanderberga)
1 w D urazzo  (port w Albanii, w  którym  zwyczay- 
nie wsiadają na okręty do VVłoch), zatknęli bejo­
wie chorągiew buntu; w szakże muszą m ieć'zam iar 
całkiem lózny pd greckiego, ale są zawsze bun­
tow nikam i, a tern samem nieprzyjaciółm i turęc- 
kimi, którychby Porta nie życzyła sobie zapewme w 
tey  chw’ili.

 ̂ (z Gaz. Zusch.) Od brzegów D unaju dnia  
28 listopada. W łaśnie w tey  chwili otrzym ano 
wiadomość, że grecy pobili turków  pod Kassandra  
i ciągną z pośpiechem ku Salonice. Nadto po rt 
tego miasta blokowany jest od nifedawnego czasu 
(wiadomość jest z dnia 10 listop.) przez 20 do 3o

Cd granic włoskich dnia  26 listopada. W ia ­
dome wypadki w Grecyi wznieciły także podey- 
rzenie P orty  przeciwko Serwianom, i wiadomo,nam 

" |z  dobrego źródła, że początkowy plan udzielenia 
ilSenyianom , stosowney do życzeń .ich, o rgan izacji, 
||ca łk iem  od D yw anu odrzucony został. M ówią też, 
tóże odtąd (nie wiadomo z jakich p rzyczyn) Ser- 
I wijanie trak tow ani bydź mają jako nieprzyjaciele 

Porty , a kray ich osadzą tu rcy . W  rzeczy samey 
ściągają się woyska najj granicam i Serwii. Zda­
je się, że chcą niejako pobudzić Serwianow do buntm

H ^ -------------
N  I D E  R L A N D Y .

(z Gaz. H  arsz.) D aga, dnia  4 grudnia. W  
nocy z dnia 2 na 3 b m. mieliśmy tu  straszne grzm o­
ty . Burza jescze nie ustała. Na m orzu zrządziła 
wielkie szkody.

P  R U S S Y.
(z Gaz. W arsz.) B erlin , d n ia i 5 grudnia. N ie­

dawno przybył tu  goniec gabinetowy n i d e r l a n d z ­
ki z Hagi; wyjechał zaś ztąd goniec gabinetow y 
francuzki do P aryża;  przejeżdżali nakoniec tęd y  
dway gońcy, jeden francuzki w ysłany z Pebers- 
burga d o  P a r y ż a , a drugi angielski w ypraw iony 
także z Petersburga  do Londynu.

S z w e c y j a .
(z Korr. Tf arsz.) W  wydańem  w  Sztokolmie 

dziełku, pod napisem: Obraz nieludzkiego p< • tę~
powania barbarzyńców turków z  chrześcijanami, 
doniesiono: iż wielu m łodych Szwedów w ybiera się 
na woynę.przeciw  turkom , i że zamówiony' już jest 
w  Carlsham okręt na przewiezienie wojennych 
potrzeb do Grecyi!

W i a d o m o ś c i  r o z m a i t e .
(z Gaz. Zusch.) Rząd angielski, jak o tem  je­

dna z gazet niem ieckich donosi, pożycza rządow i 
duńskiemu 3 miliony funt. szterl. na kilka lat bez 
procentu. N iektórzy uważają to za subsidiurn, i  
domyślają się przym ierza zaczepnego i odpornego.

Byłto okręt tu reck i linijowy, Który paląc :■de 
szukał ratunku w Z a n te , a przez mieszkańców od- 
pędzony został na morze. Od tego czasu, m iędzy 
mieszkańcami a Anglikami, zaszło już kilka k rw a­
w ych utarczek. W iększa część wysp pow stała dla 
uwolnienia się od opieki angielskiey.

Donoszą z N eapolu , że korpus jeden austrya- 
cki czyni w rzeczy samey przygotowanie do p0- 
w rótu. W  nowey arpiii neapolitańskiey, k tó ra  się 
ze czterech regimentów  składać będzie, miano już 
dwa urządzić.

Flota turecką miała w  istocie zam iar udać 
się do portu  Suda w Randy , ale.mimowolnie za­
pędzona została ku H ydrze, a w tedy uznała za le­
pszą, udadź się do Dardanellów. Okoliczność ta  
okazuje, ile flota ucierpiała, i  uratow ała podobno 
kandiotów.

W ychodzący w Smirnie Spektator W schodni 
Wyznaje teraz, podobnie jak Dostrzegacz austrya- 
cki, że grecy doznają w rzeczy samey wielkiego 
okrucieństw a od tu rków ; ale zapewnia za to , 
że pierwsi są lekkomyślni, próżni i bez żadnego za­
stanowienia, tureckie zaś lenistwo nazywa spokoy- 
nością umysłu, ociążałość roztropnością, dumę uczu­
ciem mocy, wściekłość energiją, zajadłą mściwość 
stałością charakteru. O! jakże niedorzecznie może 
rozpraw iać naw et rozsądny człowiek, kiedy broni 
spraw y, k tó rą  sam za złą poczytuje.

A ptekarzow i jednemu w Prusiech przyszła do 
głow y myśl oryginalna, pisać do pewnego Xiążę- 
cia, i w  przypadku w oyny z turkam i, podadź pfan, 
jakby ich z w ielką łatw ością mocno przestraszyć, 
a tem  samem i zwyciężyć można. A  mianowicie, 
żeby z kilka tysięcy kozaków pomazać fosforem, 
i kazać im uderzyć w nocy na woysko tureckie. 
T urcy , rozumiejąc, ze hufiec duchów piekielnych 
przeciw  nim postępuje, śpiesznie uciekać zaczną, i 
nie staną już zapewne do bitw y. M ądry radca nie 
był jednakże W'olnym od osobistych widoków : żą-



dał bowiem oddania sobie podfadu na dostarczenie 
p o trzeb n ey  ilości fosforu.

T u rc y a  azy a ty ck a  jest ■wielkim obrazem  
g ro m u , n a  k tórego  w ojenne źródła m nóztw o 
p rzy jac ió ł g reck ich  z w ie lk ą  obaw ą, a przyjaciele 
tu rk ó w  (źe się i ta cy  znaydow ać m o g ą!!) z u- 
in o śc ią  poglądają. Nie będzie w ię c o d  rzeczy bli- 
ź e y  m u się p rzy p a trzy ć , i  stopień jegó niebezpie­
czeń stw a  w iern ie  ocenić. Podług naynow szego i 
naydok ładn iey  s/ ego rach u n k u , T u rc y a  azyatycka, 
n ie  licząc A rab ii, k tó ra  jest te ra z  n iep rzy jazną dla 
tu rk ó w , posiada około 24 ty s ięcy  mi! k w ad ra to w y ch , 
zam ieszkanych  od 11 m ilionów  ludzi, z k tó ry ch  nay- 
w v ż ey  licząc, w iększa połowa, a zatem  6 m ilionów  
je s t turków". A  ż n ad to  będzie, k iedy  ze 3 m ilio­
n ó w  m ężckyn policzym y ca ły  m ilion zda tnych  do 
boiu, t a  jest: za zdrow ych i dość silnych do podm ę- 
sienią szabli, jeś li  się “im  podoba. D ay m y w reszcie, 
i e  ci w szyscy , bez w zględu  na za tru d n ien ia  i ro ­
dzinę, uczvn ią ; ale ileż ich  p rżyydzie  do k u  ropy , 
k ied y  rozw ażym y, ze m ilion te n  rozsiany  jest na  
24 ty siącach  m il' k w ad ra to w y ch ; źe ciągle na  tak  
n iezm iern ey  p rzes trzen i s trzed z  m uszą m iast swo- 
ich  p rzy n ay m n iey  p rzec iw  5oo,ooo zda tnych  tak - 
i e  do boju chrześcijan , k tó rzy  juz pow stali, albo go­
to w i sa to  uczynić; źe do północno-w schodnich pro - 
w in cy y  w padło  już sto ty sięcy , W znaczney części 
n a  sposob europeyski w y ćw iczo n y ch  P e rsó w , k tó ­
r z y  i u ż  k ilka  b itew  w y g ra li i m iasta pozabierali, a 
id ąc  coraz daley zagrażają  siedlisku tych , k tó rzy  do 
E u ro p y  pociągnąć m ieli. W ie le z  ich ted y  p rzy y - 
d z ie?  A ci, k tó rzy  to  uczyn ią , są dzik iem i h o r­
dam i rozboyniczem i, straszn ieyszem i dla sw oich do- 
w ódzców  i jednow ierców  niżeli w oyska cu ropey - 
skie. W re sz c ie  n a  ileż p u n k tó w  podzielić ich  t r z e ­
ba k iedy  W każdey p row incy i europeyskiey w al­
k a  z chrześcijanam i albo w ybuchnęła, albo w  każ­
dey  chw ili w ybuchnien iem  zagraża! W  ty m  ro ­
k u  może P o r ta  op ierać się jescze będzie; w  n astę­
pu jącym  zaś, chociażby i w  E urop ie  uderzenie ja­

k ie  nastąp iło , m ogłaby ty lko , jak  się zdaje, b łagać 
albo uciekać.

U ciekający, k tó rz y  p rzybyw ają  do g ran icy  au~ 
s try a c k ic y , donoszą zgodnie, ze kiedy dow ódzcy 
tu re c c y  w  M ultanach  i W ołosczyznie |w  kaźdem  
zdarzeniu  w ielką zuchw ałość o k az u ją , p rzeciw n ie  
żołnierze ich  p rz y  każdey fałszyw cy pogłosce o  
zbliżaniu  się vyoysk rossyyskich nay w iększym  p rze­
jęci są s trach em . , .

Londyńska gazeta S ta tesm an , -wyraża, jak  się 
zdaje, praw dziw ie: „że m iędzy g rekam i a tu rk a -
kam i przyszło do tego, iż w oyna nie m oże  u stać, pó­
k i osta tn i znaydow ać się będą w E uropie. W sz e lk e i 
za ła tw ien ie  byłoby ty lk o  zawieszeniem  b ro n i/’ G a ­
ze ta  Courier nie przestaje  zaprzeczać, ale p rzy czy ­
nam i jey jest zawsze, że dw óch m in is tró w  u łoży­
ło tak , a nie inaczey, m iędzy sobą. A le czyż m i­
n istro w ie  są panam i losu? Możeż rozum ny  m i­
n is te r  uczyn ić  co roztropnieyszego, jak postępow ać 
u w ażn i e za niecofnionym , n a  p raw ach  p rzy ro d ze­
n ia  um ysłu  ludzkiego opartym  biegu p rzeznacze­
nia? K toby  sobie tu szy ł że więcey p o tra ii , —
K tó ż  z ludzi jest panem  choć w łasnego  ty lk o  losu?

Basza E g ip tu  pisał do baszy cypryyskiego , 
żeby też  p rzesta ł w y w ierać  szaleństw o sw oje p rze ­
ciw  chrześcianom ; w ysła ł naw et o k rę ty  d la p rz y y -  
m ow ania w szy stk ich  uciekających  chrześcian , i 
p rzew iez ien ia  ich bezpłatn ie do E g ip tu , gdzie zn ay - 
duja w szelką pomoc. K azał też  w ezw ać m iesz­
kańców  H y d ry i, aby p rzy b y w ali do niego ze w szy- 
stk iem i sw em i o k rę tam i i skarbam i, i ,  jeśliby 
zm uszeni by li opuścić sw oię oyczyznę, osiedli W 
E gipcie. Basza te n  zdaje się bydź w iększym  po­
lity k iem  jak K u ryer  londyński, i może bydź z cza­
sem  jednym  z po tężnych  w ładzców .

K u rs w ileńsk i na assygnaty: od dnia i 3 g ru d n ia  
rubel sreb rn y , 3 rub le kop. 84$, c z e rw o n y ,.zło­
ty  now y ru b li 11 kopiejek 7 1, s ta ry  ru b li i i ,  ko­
piejek 52, im p ery a ł rub . 3y kop. 02-J-.

IVolno Drukować F. N .  Golański Czł. Kom. Cenz. ■— w  IVi lnie w D rukarn i R ed a k c j i .

P  o 2  e w.
5 . A L E X A N D E R  Pierwszy Sam owładnący

cala  Rossy a  etc. etc. etc. . . . .
Urodzonym Rafałowi Stengwiłowi b. p isarz  

ziem. trockiemu opiekunowi b. zeszłey Anny P r z y ­
borówny ciesznikowey mozyrskiey, oraz utrzymu­
jącemu wszelki majątek ruchomy i sumowny po  
niey pozostały do odpow iedzi , a zas 1 rojanom ,  
Przyborowi, podkomorzemu rzeczyckiemu sukcesso- 
rowi teyże Anny Przyborówny , oraz Star. Abraha­
mowi Litmanowiczowi, o rubli sr. ó5o, u rodź4 Ja­
nowi Łoweyce szamb, o zł.  poi. i6 ,ooo , K , ye ro w i  
Pruszanowskiemu sędziemu ziem. bobruj sk. emu o 
czer  i 5o Hilaremu Dawidowiczowi rolrn ptu piń­
skiego o czer. 5oo, zeszłey Annie Przyborównit za­
w inia jącym  do odpowiedzi za dług te jże  H z - b o ­
równy przy  pozyw ającym  się z aresztem: pozea po 
dekrecie suspensions przed sąd grodzki li J, nski 
na roczki xbrowe i po nich na n a s tę p u : zcy ta c y i  
Ur Onufrego Jasiewicza, który obiat pązyw d w re- 
ferencyi do dwóch dekretów grodz. Wiłeń. w t e j  
m atery i zapadłych, a w sczególności zaś o to, iŁ co 
Ź a ł c y  mając sobie dekretem grodz. H ilenskim oczy­
wistym w roku 1810 junii 21 dnia zapadłym  rubli 
sr. 180 i kop. 49$, oraz zł. poi. 200 na zeszłey P rzy -  
borównie i wszelkim jey  majątku przysądzoną sum­
mę lecz g d y  taż Przyborów na nieuiściwszy się z ta­
kiego zawinienia zeszła z tego świata, a majątek 
wszelki jaki po  niey pozostał, to jest w ruchomości, 
setowych pieniądzach i obli gach na pow yzey za cy ­
towanych osobach pozostał w ręku obiałgo Stęgwi- 
ły  przeto źałcy stosownie do dekretu grodz, rrilen.  
w  roku 1821 rnca junii 8 dnia zapadłego, pozyw a  
wszystkich obzał. i prosi o apptobatę aresztu z a ­
kładającego się, poczem o sądzenie summy rubli 
sr. 180 kop. 4 g i  i zł.  poi. aoo kapitalney z  procen­
tem i expensem prawnym , w juk najkrótszym  ter­
minie pod karami sprzeciwieństwa na wszystkich  
obza łn ych , oraz tego decydowania co w  sprawie  
proszonym  będzip S. Z .  Męlioratione.

Roku  1821 mcci xbra  1 dnia. W o źn y  nizey~  
w yrażon y  świadczę iż, tę kopią pozwu w  sprawie  
Urodź. Onufrego Jasiewicza Lr. Rafałowi Stengwi­
łowi b. pisarzowi ziem. trockiemu, Trojanowi P r z y ­
borowi. sukcessorowi zeszłey* Anny P rzyborów ny  
a . zaś Star. Abrahamowi Litmanowiczowi, Janowi 
Łoweyce szamb., Kasperowi Pruszanowskiemu sędz. 
ziem. bobr , Hilaremu Dawidowiczowi, zuwim aiącym  
zeszłey Annń. Przyborównie do odpouiedzi z aresz­
tem przed  sąd grodz, ptu Wileń. na roczki xbro­
we do Gazety Kuryer a Lit. podałem. Ignacy M a ­
riański f f o ź n y  Ptu U i le i :.

Roku 1821 mca xbra  1 dnia takowy pozew  Re­
dakc ja  K uryera Litewskiego umieścić m oże w tey­
że Gazecie świadczę.

Józęf Horodeński Sędzia Grodz. W  Heń.

5 N iż e y  p o d p isa n y  2 m ocy p len ip o ten c ji  
p rzez  J W . D a n ie la  B u czyn  kiego P rezesa Siidu  
G ranicz, appellacyynego  P tu  Z a w ileysk ieg o  w yda-  
ney , za w ia d a m ia , że S ta ro za ko n n y  IJ irsz Leybo- 
w icz obywatel W ileń . z  J W 1 S tan isław em  P iłsu d z-  
k im  M a rsza ł. P m  Tel szewski ego za zapisem  obli- 
g a ćyyr .ym  w S ą d zie  Z ie m . Oszm . rozw in ą w szy  p ro ­
ceder u zyska ł dwa dekrsta , p ie rw szy  oczyw isty  pod  
r. 1817 j  ul ii 7 i 8 dn ia  z p rzysą d zen iem  su m y rub. 
sr. 3,420, d ru g i u lty m ą rn y  konw ikcyi, jakow a sum ­
m a  wespół ze sku tka m i supeł nenii, p rze z  dokum ent 
wl'ewkowy w aktach Grodz. P tu  iF ileń . p r z y z n a n y  
za. należność J łV . B u czyń sk iem u  w ieczyście odda­
n ą  i  odstąpioną zo sta ła . a w d a ls ze j kolei pod r. 
1821 w rześn ia  21 d. za kro czy ł dekret u ltim a rn ey  
konw ikcyi, aby za tem , na p rze la n ą  sum m ę Staro. 
L eybow icz długów niezaciąga ł, ew ikcyi n ieopisy- 
w ał. lub w  u k ła d y  o też sum m ę z  n ik im  n iew chodził 
n in ieysze  c zyn i się ostrzeżenie.

Jan Kniaziew icz Adwpkat subsel. TLileń.
Z e  takowe ostrzeżenie w K uryerze  L it.  dru­

kować wolno zaświadczam  Karol Rom anowicz Sę­
dzia  Grodzki P tu  IVileit.



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. i5o.

W ilno dnia 16 G rudnia 18 a i  roku  V. S.

D o n ie s ie n ie  tea tra ln e .
W  n a s tę p u ją c a  N iedzie lę  to  jest dn ia  i 7 t. m.  

i r .  dana będzie p ie rw sza  r e p r e z e n t a c j a  t r a g e d y i  
Pana Diicis’V, ł r a u c u z k i tg o  p rze ło zo n ey  w ie rsz e m  
PrzeZ iv. Brodzińsk iego , w e  4 a k ta c h  p o d ty tu ł e m :

A B U  F  A  R
c z y l i  ,

R O D Z I N A '  A  R A 11SIŃ A.  ,

P r z e d a i  lub a re n d a  m ia s tec zka .  
j .  K o m m i  say a Są d o w a  E d u k a c y j n a  G u b e r ­

n i  i TT'oi y ń s k ie y  , P od o lsk ie j '  i K i jo w s k i e j ,  p  s ta n o ­
w ie n ie m  sw em  z  d- 17 l is to p a d a  r. b. z d e t e r m i ­
n o w a ła  część  E d u k a c y j n ą  M ia s te c z k a  Ł a b u n ia  w  
pówr, cie Z a s łd w s k im  n a  s p r z e d a ż , lub za  m e -  
dó y ścieni s p r z e d a ż y , w y p u śc ić  część  w  sześc io le-  
ti lą  a r e n d o w n ą  p o sse ssyą  p r z e z  l i c y t a c j ą  p u b l i ­
c zn ą ,  w y z e y  p o s tę p u ją c e m u  i  ta k o w ą  l i c y t a c j a  0- 
sobućm  o b w iesc ze iu em  d r o g ą  w ł a ś c i w ą  do pub li­
c z n e j  w iad o m o śc i  podać  się m a ja c e m  ogłos ić .  W  

' s ku te k  ta ko w eg o  p o s ta n o w ie n ia  K o m m is s y a  o g ła ­
sza  n i m r y s z e m  i i  w  d m u c h  20,  21 i 22 lu tego  
1 li 2-2 r o k u  w K r z e m ie ń c u ,  w m i e j s c u  zasiauanió,  
K o n u n is s j i  u in ic y s z e y  będzie  się odbyw ać  l ic y ta -  
c ra  p u b l ic zn a  po rn ie r t io n e j  częśc i M .  Ł a b u n ia  n a  
w ie c z y s tą  s p r ze d a ż .  C ześć  ta , w y d z ie lo n a  f u n d u ­
s zo w i  E d u k a c y j n e m u  ż  ro z b io r u  S tę p k o w sk ie g o  
w  s u m m ie  z ło ty c h  206 ,808  g r o s z y  6 z a w ie r a  
w  sobie ch a t  l o tn ic z y c h  28  z  p r z y z w o i t y m  dla  
n ic h  w y d z ia ł e m  p o la  i  s ianozęc i ,  m a  la n y  dwoi  
skie  i  s ia n o zęc i  w  s to su n k u  ludności f a s  o d d z i e l ­
n y , o k ro m  fo lw a r k u  i za b u d o w a ń  gospodarskich-,  
n a le ż y  do n i e j  o f icyna , m u r o w a n a  w m ieśc ie  1 m a  
p e w n y  u d z ia ł  w  o gó l n e r  m i e j s k i e j  a r e n d z ie .  l a  
część  pusżcz-ona w  p o sse ssy ą  a r e n d o w n ą  p r z e z  U- 
c y t a c y ą , c z y n i ł a  w  o s ta tn ie m  t r z y l s c i u  rubli  sr. 
8 7 0  n a  rok ,  o k ro m  -podatków  śc ią g a ją c y c h  się  do 
d z ie d z ic ó w , k tó re  possesor  na siebie p r z y j ą ł .  C h c ą ­
c e  za p isa ć  się na  l i c y ta n ta  n a b y c ia  n a  w ieczność  
t e y  części,  m a  z ł o ż y ć  w  hossie  d e p o z y t o w e j  f u n ­
d u s z u  E d u k a c y j n e g o  p r z y  K o m m is s y i  sw e y  b ęd ą -  
cey ,  ru b l i  sr. 000 w  z a k ła d  ze  od p o s tą p io n e y  
p r z e z  siebie p r z y  l i c y t a c j i  s u m m y  s z a c u n k o w e j  
n ieo d sko czy ,  w  k tó r y m  to p r z y p a d k u  s u m m a  ta  
p r z e p a d a ,  a o s ta tn i  p r z e d  n im  l ic y ta n t  u t r z y m u ­
je  się p r z y  ku p n ie ,  i n n y m  zą ś  l i c y ta n to m  co się  
n ie  u t r z y m a l i ,  takow e  s u m m y  za k ła d o w e  n a ty c h ­
m ia s t  zw róconern i będą. 1 em u  k tó re m u  ta  część  
p r z y  l i c y ta c y i  na d z ie d z ic tw o  p r z y s ą d z o n ą  będzie ,  
s u m m a  za k ła d o w a  p r z y i m i e  się w  m o c  sza cu n ko ­
w e j ,  j e ż e l i  tę z ł o ż y ć  zechce  , lub m u  się zw ró c i ,  
j e ż e l i  w  m i e j s c u  s u m m y  s z a c u n k o w e j  o k a że  d o ­
s ta te c zn ą  e w ik c y ą  na su m m ę  w y  r ó w n y  wającyę tr z e -  
c iey  częśc i s z a c u n k o w e j  s u m m y  j a k ą  z a  część  tę  
Ł a b u n ia  p o s tą p i ł , a k tó ra  to  e w ik e y a  w r a z  z  t ą ż  
s a m ą  częśc ią  Ł a b u n ia  s ł u ż y ła b y  z a  za p e w n ie n ie  
dla  E d u k a c y j n e g o  f u n d u s z u , że  p r o c e n t  od ca ły  
k u w i te y  s u m m y  r e g u la r n ie  do ch o d z ić  go  będzie .  
J e że l ib y  l ic y ta n t  r y c z a ł t o w e j  s z a c u n k o w e j  s u m m y  
z ł o ż y ć  n iem ó g ł ,  p r z y j m i e  się od n ieg o  część t r z e -

p o w y ż s z y c h  te r m in a c h ,  l i c y ta c ja  s p r z e d a ż y  d ó y ść  
n ie m o g ła ,  w ów czas ,  w  dn ia ch  a ń ,  2 5 i 26 l u t e ­
g o  te g o ż  1822 ro k u  n a s tą p i  l i c y t a c j a  na  p o s s e s - 
s y ą  a re n d o w n ą  sze śc io le tn ią  t e j ż e  części. C h c ą ­
c y  p i s a ć  się za  l ic y ta n ta  , z ł o ż y  p o d o b n ie ż  ru b l i  
sr.  500 w za k ła d  że  się od z a l i c y to w a n e y  s u m ­
m y  n ie  co fn ie  i  r a z e m  n a  zabezp ieczen ię  d o t r z y ­
m a n i a  kon trak tu .  T e  p ie n ią d z e  zw ró cą  się tym.  
>co się p r z y  l ic y ta c y i  n i e u t r z y m a ją .  O b l iż s zy c h  
‘ w a t uuka&h ta k  do p r z e d a z y  ja k o  i  do a r e n d y ,  n ie ­
m n i e j  o stornie n in ie y s z e m  te y  części Ł a b u n ia ,  m o­
ż n a  w k a n c e l ln ry iK o ń im is sy i  w iadom ośc i  za s ią g n ą ć .

P o w y ż s z e  og łoszen ie  a by  p o w s z e c h n e y  dosz ło  
w iadom ośc i ,  k o m m is s y a  p o s ta n o w i ła  p r z e s ła ć  do  
R z ą d ó w  G uberskich  '•C u b e n i i i  W o ł y ń s k i e j ,  Podol­
s k ie y  i  K i jo w s k i e j  z  ż ą d a n ie m  r o z e s łd m ą  go  w ł a ­
ś c iw y m  p o l i c jo m  m i e j s k i m  i z i e m  k im , osobna zu s  
e x e m p la r  ze  d ru k o w a n e  J fT  11 ■ M a r s z a l k o m  g u - 
bersk im  i p o w ia to w y m  ty c h że  g u b e r n iy  p r z y  koin-  
m u n ik a c y a c h  d o łą c z y ć  i  do R e d a k c j i  g a z e t y  K u -  
ryc i  a  ło te w sk ie g o  d la  t r z y k r o tn e g o  w  t e y ż e  g a z e ­
cie u m ie sc ze n ia  oriegoż, p r ze s ła ć .

D a n w  K rze m ie ń c u  d n ia  17 l is topada  182'  ro k u .
P re ze s  i k a w a le r  M i c h a ł  Sobański.

P i s a r z  R iudzki.

z e n i e .O  ś  w  i  a  d  c 
j .  E x c e r p t  z  P r o to k u łu  p o to czne go  Z. e m .  P t u  

Sluck. tu dacie p o n i ż e y  z a p i s a n e g o  oświad czeni a  
et e o r u n d e m  p o d  p ie c zę c ią  tegoż- Fiu  p r z y  o p ł a ­
cie należn ych skarbowi  M o n a r s z e m u  p o s z l i n  s t ro ­
me p o t r z e b u j ą c e j  j e s t  wyd.an.

R o k u  1821 mca decembra  5 , dnia p r z e d  a k t a -  
liii Z i em.  P t u  Słuckiego c z y n i  się oświad czeni e  
w  n a s t ęp n e j  r zec zy .  Z a  odebraniem Listu od m e ­
g o  bra ta ,  W .  W a l e r y a n a  G o d a c z e w s k i r g o ,  w  d a ­
cie w  roku t e r a ź n i e j s z y m  182 1  n o w e m b f a  7  dnia , 
do mnie p i s anego,  w  k t ó r y m  z a w  i a d a m i a ,  i i  ob­
i a t  o u a n y  A p o l i n a r y  W i e r z e y s k i .  o l Ł g  j a s e b y  o -  
d a nn ie  w y d a n y ,  p r z e l a ł  j j i e w i a d u m t y  oscbie p o ­
k r y j  orno. k tórego m g d y  n i e w y d a w  ałem, 1 ż a d n y c h  
sumrn od  t e g o ż  W i e r z ' J s k u g o  m e m i a ł t m  sobie z a ­
li redy  t w a n ych ;  ows zem  z  epcekutor.stu a  z a  tes ta­
mentem j e g o  o y c a  ś. p .  A d a m a  fi-  i e r z e y s k i c g o  
e x  S ęd z i eg o  S ł u c h e g o  sp e łn ia n eg o ,, w  t z a s . e  k t ó ­
r ego ,  expensa  na  procederu,  t d u s a i y ą  i  o p o r z ą ­
dzenie  do półku, co własnoręczne  w  r oku >8 t y  kar»  

t y  i regest ra  p o ś w i a d c z a j ą ,  w ł a s n y  111 gr o s z e m  z a ­
spoka ja ł em,  a  co d u ś  p r z y m u s z o n y m  zo s t a j ę  p r a ­
wnie mojey  należnośc i ,  ■ p i e r w s z e j  od  w s z y s t k i c h  
p ó k r y j o m y c h  f a c y e n d a r z y  p o s z u k i w a ć ,  ń i e s p o d z i -  
w a j ą c  się jednak c b y  c b ż a ł o w a n y  A p o l i n a r y  14 Ł -  
rz e y sk i  mias to  w d z i ęc zn o śc i , z a  p o d n o szo n e  t r u ­
d y  około  i d u k a c y i  i  po trz eb  j e g o ,  w y p ł a c a ł  się  
po ds t ępem  i  k a z i ł  s w ó j  honor  «  f o r m o w a n i e m  
ku s woim zam ia rom  obligu,  wnoszę  więc ,  z*  nie o -  
bl ig ,  ale summa czer.  z ł .  5 oo suple me nte m,  d o  
t es tamentu ś. p.  A d a m a  W i t r z e y s k i e g o  e x  M a r ­
s z a łk a  N o w o g r ó d z .  w  roku 1 8 2 0  mca marca  u4  
dn ia  sp o r z ą d z o n ą ,  a 1 8 2 1  marca  11  dnia na S ą ­
dach Ziem.  N o w o g r .  akty k o w a n y m ,  z a p i s a n ą , 
która u lok ow an ą z o s t a ł a  na obl i gu  w  1 S 0 8  roku  
od ś. p.  L e o n a  G o d a c z e w s k i i g o  o y c a  o ś w i a d c z a -r in  lub  w ięcey  tnkow es  s u m m y ,  re s z ta  zcis, z  p y z y  . . . .  , ,c ia  ę j  J la c e u o  s i ę ! w y d a n y m  o b o w iązu jąc  siikcessorów z e -

r,oni 11 ni dla fu n d u s z u  E d u k a c y y n e g o  z a t t j  *.eze- JH h f t  j  j  , . ,z w o i u m  u j '  s z łe  co  G odaczewskiego, a b y  ta ko w a  s u m m a  p r z e z
n ie m  b e z p i e c z e ń s t w a ,  zo s ta w i  się  do u m ó w io n eg o  t r z y ja fa b y fa p r o c e n to w a n ą  p ięc ią  p ro c e n ta m i,  a  
czasu  p r z y  g runc ie .   ̂ p Q Up ł y n i o n y c h  tr zech  łat,  od d a t y  je g o  śm ierc i

Gdyby,  d l a  b raku  ochoczych  do nab yc ia  n a  op łaconą  zo s ta ła  do r ą k  A p o lin a re g o  W ie r z e y s k ie -  
w ie c z n o ś ć '  części E d u k a c y j n e j  M .  Ł a b u n ia  n a  go p r z e le w a ; z  tego  za te m  w zg lę d u  o s tr ze g a m  p o -



u szecanoscprzez n in ie j sze odpow iedzenie, aby n ik t  
ta ko w e j su m m y czer. z ł.  5oo n ienabyw ał, g d y ż  o- 
?in. je s t odpowiednią n a stęp n ym  objelitom naprzód  
w  roku ter aż. 1821 a p ry la  3 dn ia  ośw iadczający  
się w d o b re j ufności i z u p e łn e j  w ierze p r z y c h y ­
lajcie^ się do u siln ych  próśb  i p rze ło żeń  obżałowane- 
go iz  spodziew ając się ra n g i oficera potrzebuje p ie ­
n ię d zy  n a  oporządzenie się, m ając w zg lą d  na tę 
gw a łto w n ą  potrzebę,'obok tego uw ażając iż  n iskąd  
n ie  m oże m ieć pom ocy p on iew aż żadnego  innego  

fu n d u s z u  nad  ten  nie m a, d a ł na  za p isa n ą  testa ­
m en tem  należność z ło tych  2800 i procent dw óletni 
od resz ty  pozosta łych  zło tych  7200 do roku  1823 
a p ry la  3 dnia  op łacił, co pośw iadcza w  te y  s a m e j  
dacie kw ie ta cy yn y  w ła sn o ręczn y  dokum ent od 
ob ia łg o  ośw iadczającem u się d a n y  a tegoż roku 
a p ry la  4 d n ia  w  aktach  słuckich  aktykow any. 
i  owtóre aresztem  w roku te r a ź n ie js z y m  1821 okto- 
bra  24 dnia  za ło żo n ym  poszuku je  na te jż e  sam cy  
sum m ie FF. Jó ze f i a l s k i  kom m iss. dw orzan. P tu  
S łu c . rubli sre lr .  170 z  p rocen tam i za leg łem i,~  i  
e x p e n s a m ip ra w n em i obligiem  w roku  1818 okto- 
bra  8 dnia  p r ze z  o b ia łgo  A polinarego FPierzey- 
skiego  ku opłacie zaręczonych . P otrzecie to z o- 
w ych  expeusow  n a  po trzeby ob ia łgo  Apolinarego  
M ierzeysk ieg o  p rze z  ośw iadczającego się , jeg o  
■własnerni ka r ta m i udow odnić się p o w in n y/n  i na  
za ła tw ien ie  interessów  ich ogólnych fa m i l i jn y c h  
ta ż  ,sum m a je s t w ew ikcy ip rze to  p rze lew n y  nabyw ­
ca te y  su m m y od ob ia łgo  A polinarego  'FF’ierzey- 
sk:ego sian ie  się odpow iednim  w y ż e j  w yp isa n ym  
ewikcyoTn do dziś  dn ia  w iadom ym , i u le g ły m  w a ­
ru n ko m  testam entu  ś. p. A d a m a  FF ierzeyskiego  e x  
R ia r s z a ł . J\ow ogr., oraz zapow iada się że obża łny  
i  d a ls i jeg o  bi acia rodzen i F Jierzeyscy ża ln eg o  
obiigu adeninie n ie  m a ją  w ydanego sobie, i m ieć  
n ie  będą, że su m m y tes ta m en tem  z a p isa n e j ś. p . 
A d a m a  FFierzeyskiego ex t m a r sza ł, n&wogr. dopó- 
t y  zd jąć m e  będzie m ó g ł ,  dopóki o b ża łn y  nieu- 
spokoi ośw iadczającego się Falskiego pretensyow , 
a  je ś lib y  do tego czcisu póm ieńioną  sum m ę kto 
n a b y ł pokryjom o m u s i odpowiedzieć i cierpieć za  
sw ą 1 nieostróżność i (Jiciwość. G d yż fa ć ie n d a  ta ­
kow a n a s tą p ić /y  n ie m o g ła  bez znacznego  odstę­
p n eg o  ze szkodą  przelew ającego  , a p ro fitu  n a ­
byw cy  co że  icik je s t zapew na  to Ust brata  
m ego FF. FF ale.ryana Godaczewskicgo jes t dowo­
d em  w  k tó rym  \odstępne m n ie  za o f iarow ane, aby  
ty lko  b y ły  pier,dadze opłacone. Takow e ośw iad­
czen ie  w  a k ta  i 7.1 em skie S łuckie  w nosząc i one 
do G a ze ty  K u r y  era L itew skiego  d la  trzykro tn eg o  
W ydrukow ania  podać determ inu ję  i w ła sn ą  ręką  
podpisu ję . D a  t u t supra  K a z im ie rz  G odaczewski 
R e g e n t Grodzk i N ow ogródzki.

Z e  ta ko w e ośw iadczenie m oże bydź do K u ­
r y  era L itew sku ego podane zaśw iadczam . M a c ie j  
B u łh a k  Pod. źóiem . P tu  Słtickiego.

Z g o d n o  z: pro toku łem  św iadczę P io tr  B o łtuć  
Z ie m . P tu  S łu c . R eg en t.

O s t r z e ż e n i e .
1 .  Im ien iem  W .  Jm ć. Panów A n n y  z W ialbu-  

tów Kozakiew iczow ey i A n ton iny  z  Wialbutów Z a -  
szczyńsk iey  w assystencyi mężów W incentego K o­
zakiewicza  b. D epu ta ta  wywodowego ptu Bychow-  
skiego gubernii M ohy lew sk iey  ,  i S tanisława Z a -  
szczyńsk i tgo  K a p itana  b. w oytk  polsćh , czyni się 
z  pobudek n a s tęp n ych :  zesz ły  M ateusz W ia lb u t  
D w o rza n in  Skarbu L itgo  A n n y  Kozakiewiczowey  
i  A n to n in y  B a s z c z y ń s k ie j  m ając zwiększonćm  
spadkiem po  Bracie rodzonym  Franciszku W ia l -  
bucie sp łyn ionym  znacznie  zwiększony summówny  
i  ruchom y f u n d u s z  , p r z y  zeyściu swoim zostawił  
ony drogą n a tu ra ln e j  sukcessyi potomstwu Jano­
w i S trapczem u B rzesk iem u , Julijanowi Deputatowi 
lhum eńsk iem u , synćm  FFialbutcrn , oraz dwóm cór­
kom  z Wialbutów Kozakiewiczowey i B a szc zy ń sk ie j  
do równego podzia łu  ; g d y  zatem rzeczeni bracia, 
jako  naturalni opiekunowie za jąw szy  się urządze­
n iem  o g ó ln e j  po oycu pozostałości, sum m y około 
sta tysięcy , z  czego wynoszące kontentując jedną  
z  sióstr Kozakiewiczou ą w je y  należności niepewne-  
m i cbligami od różnych obywateli z kredytów pością- 
g e h  i na  swóy użytek obrócili, a schedę w m ajątku

B ijuciszkach n iegdyś dziedzictw a Pcdkom Oszmiafś 
M elchiora FFańkowicza p rze z  taxę  dcczesńą zo 
pew ną  summę zeszłem u oj cowi w j d zie lonej wyj 
p rzed a w n ij , do tego stopnia Ogólny fu n d u sz  daj 
prow adzili , iż ledwo jeden fo lw a rk  Osuny w pci4 
O szm ian. sytuow any z ta x y  d o c ze sn y  bujnrukicłi 
p o zo s ta ł, a córki równe do owego mający pruwO 
pokrzyw dzone , nad w yrażony fo lw a rk  do wj na­
grodzenia  strat swoich , nie m aja  in n e j  tw ikcy ii  
przeto  żeby i ten ostateczny res ty tu c ji pr zed m ó t 
p rzez  rów ny obrót p rzed  rozpoczęty rn dregą p ro -j 
cessu w Z iem . O szm iuń. dopom m knm  nu zin sną ł. 
a p rzez  układy o właśnictwo ppm iem anego fo lu  ar-\ 
ku n ikt m edośw iadczał uszczerbku i zc łi uciniema, 
a ztą d  abj’ n ikt w umowę o nabycie fo lw arku  Ot ani 
nic w chodził , i na  hipotekę cnego k r id j  tu nic czy  
tu ł , cą łą  publiczność zaw iadam iają.

la k o w e  ostrzeżenie jako  P lenipotent w irnie-\ 
m u  aktorów  interessu podpisuję Kazim ier z Rulko-l 
w ski Adw. Sub. O szmiuń.

FF olrio umieścić w dodatku K ury er a L itgo \ 
R a jm u n d  Chodźko Z .  O sim . L r e z jd .

S ą d y  E xd y w izo rsk ie .  
i -  B oku  1 8 2 1  miesiąca grudnia  7  dnia , Sąd  

P Odkomorsko-Lxdj wizerski : 1 )  do ułatwienia k u e - '  
sty  1 d z ia łow e j  m iędzy UFF'. W in cen tym  tiosień. 
A rno lfęm  Szawelek, m  Gran. Jackiem Z iem sk im  
Sędziami rodzeństwem K iew n a rsk iem i ;  i  2 )  do 
usatysfakcjonow ania  kredytorów tak zeszłego ich 
o jc a  Józefa K tew n crsk ieg o , jako  też p ó źn ie js zych  i 
debitów, z dóbr K i tw n a r  i dalszego nazw ania  
w pcie Szawel. lezących przez  dekret rem issyyny  
Sądu Z iem . Szawel. daty  j 5 dnia marca przeszłe­
go  1820 r.-, u s ta n o w io n y , po  ułatwieniu początko­
wych przygo tow ań  1 dillncyi w celu ostatecznego 
całey sprawy rozbioru  ;  w dniu  d z is ie js zym  , jaKo 
w  terminie z  obwieszczenia u p łyn io n ym  w  fu n d o  | 
dóbr K ie w n n r , ju ry zd y k c y ą  swoją o tw o rz y ł , a p a  
w ysłuchaniu  Stron procedującyęh dowodzenia i od­
wodów ■, przedsiębierze całą sprawę wziąć do na-  j 
m e w y .  G dyby zaś ż a d e n  z  pretensorów , n ieskła­
dni się niewiadomością  ,  o cx'ysUncyi tego Sądu,  
p rze z  n in ie js zą  a w izacyą  trzykrotnie  w gazecie  
K uryera  L itgo  ogłaszającą s ię ,  w zyw a ją  się w szy -  
scy kredyterowie i wszelkiego nazw ania  pretenso- 
rowie m ogący czyn ić  poszukiwania na dobrach 
Kiew narach  i ich a t tynencyach  dziedzictwa Ff FF'. 
Kieu n a rsk ich , ażeby takowe poszukiwania  noj spie­
s zn ie j  przynosil i  do działającego Sądu ;  uchybione  
zaś p r z y j ś c ie  p rzed  wzięciem spraw y do n em o u y ;  | 
na  zasadzie p ra w  i rem issyynego dekretu poda  
wszystkie mewniesione do Sądu pre tens je  wieczne­
m u milczeniu.

Jon  Pr z e n  szewski b. P odkom orzy  ptu  Bcsicń.
Tomasz Herubowicz b. Prezyd .  Z ie m . Szawel.
Jan  N a rb u t  Sędzia Z i tn u  Szawel. i L x d y w .

1 .  ] \ i źe y  podpisany zawiadam ia sukcesscrów ze ­
szłego L udw ika  CzaiJoszcwskiego Szambelcn. b. 
dworu poi. UUr, A nnę  z Jezierskich matkę Anto-  
m e g o  nieletniego syna  aktora rzeczy  Giartoszew-  
skich 1 ich ojpukę w tern: iż g d y  dekretem cczewi- 
s tym  i^ądu Z iem . p tu  M ileń. z pomiędzy rozprawu-  
ją cych  się stron o stopień sukcessyi po  zeszłym  
ozambel. Czartoszewskim Ur. Antoniego Czcrto- 
siewskiego uznano za ficybliższego konsukcesscra, 
a tym  powodem r okazano , ażeby n i ż e j  podpisany  
jako^ pełniący obowiązki plenipotenta za  życia  l u ­
dwika Czartośzewskiego, 1 m ający  powierzone obli- i 
:gi i  dokumentu z ło ży ł  ore  in natura do Kancel -  
lary i Z u m -  FF Hen. dla w yex tradcw an ia  sukces- 
sorom , m żey  podpisany uzupełniając skutki dekre­
tu wedle regestru jakie tylko m ia ł  u siebie papie­
ry w Kancellaryi Z iem . FI ileń. p m y  zaniesionym  
oświadczeniu w terminie z ło ży ł  1 z h k c u a ł , c g d y  
s' (i pryw atn ie  dowiaduje , że t t ż  dokumentu przez  
sukcesscrów Czartoszewtkiego nie są cd ib rcr .e , a  
wedle ukazu wyszłego (jeżeli  do dnia  j  ja ru a r .  
3 8 2 2  r . )  nie lęda  ob la touane ,  walor m ć y  utracić  
nicd ci :  p rze to ,  aby n i ż e j  podpisany po z u g t ł t ć m  
w yex tradow am u dokum entów , za  nienastąpicnn m

\



obiaty, nieiilegl odpowiedzi, niniejsze czyni przed­
wczesne ostrzeżenie.

Z e  takowe ostrzeżenie w Kuryerze Liiew. mo­
że byaż drukowane świadczę Karol Rornanowicz 

, Kędzia G. P. IV.

5 . Copia IYansłat z  Bktow ■ Sądu Z a d w o r-  
nrgo  (iOberhofgerycht) Kurlandskiego w sprawie 
konkursyynty  dóbr Łaukiessy i Kurczmuy ż y .

D zia to  się dnia ió  septnubia 1S21 roku. 
Podług Ukazu JEG O  I M  P E R  A  T O  R S  K IE}' M O -  

S C I  Sar.ov;łcdnącrgo colą R ossyą  etc. etc, etc. 
Ogłasza Sad Zaciworny {GberhtJ gcrych t)K ur­

iami zki następny dekret.
Gdy Kasztelan miński,  Jenerał Leitnant da­

wnych woysk Polskich, i  orderow Polskich kawa­
ler G ra f  Szymon Zabiełło , będąc kuratorem po­
ło w y  dóbr Łaukiessy i Kurczmuy i y ,  przez suk- 
cessyą po zeszłym  Sząmbel. i kawalerze Janie  
b uchcu ierk im  spad ley , r:a siostrę A ga tę  M oraw ­
ską 11 a izcu  ę L itew ską , a drugiey p o ło n y  tych­
ż edt i br  z t ty ze  sukctssyi po Szcmbel. Buchcwie-  
ckim , j.alczącey do l i  a t a jego , majora Józefa  
Drogosława Luchcwieckiego, za  prawem przeda-  
in y m , w toku • Sog dnia  i5  ju n ii  solne icyda-

cy  takowego sekwestru wycxekwowcnia wszelkie 
do tego stosujące się sądownictwa rekwBują się, 
nadto tak Kasztelan miński, Jtnerał- Leitnant i  
kawaler^ orderów Polskich G ra f  Szymon Zabiełio, 
ja ko  tez i syn je g o ,  G ra f  Józef Zabitłło  powin­
ni, do J k t  tey  ko n ku rsyym y  sprawy  z ło żyć  ra­
chunki, jako  to: pierwszy z  m trat które on, j a ­
ko kurator z  połowy dóbr Łaukiessy i Kurczmity- 
i y  wybierał, ze schedy do Morawskich należą- 
cey, oraz z in tra t całkowitych tych dóbr Ł a u ­
kiessy i  Kurczmuj i y ,  z  których cn jako dziedzic  
y o iy tk o w a l;  drugi z  ir.trat , które on,- podczas 
surgo  dziedzictwa w y i e y  wzmienionych dóbr, 
aż do oddania cnych w rząd  kuratoryi, wybrał. 
S. J. R .  Prod. Die ut supra. (L . iS.J

Podpis Nadwornego  (Oberhofgerychtu) Sądu 
E xtrad id it  et in i  idem subscripsit F. W . l l i l le r  
Stkretarz.

Pro vrra Copia et pro vera Fersionis Joan­
nes Heinncus f f  altt r. Cats. M ai. Russ. Imp. M o -  
tarms PubUcus Juratus.

nynt, zos.ał dziedzicem; oraz w tymże czasie, 
byłą pierwiey u majora Buchowitckiego, w ku-  
ratoryi, połowiczną część Mór\>wsśi<y d f b r Ł a u ­
kiessy 1 Kurczmuy i y , tenże. Grat Z u b u ł ło ,  jure  
cessrt, dalą dnia 13  marca j&iÓ roku nabył, a  
przez  to z obu tekow ych sched, a tualnym zo­
s ta ł dziedzicem , całkowitych dóbr Łaukiessy i  
K urczm uy iy ,  lecz, zajętych przez  hippotekę. tych. 
dóbr kredytorów nieopłacił, owsztm, jak  sam nie- 
z a p r z e c z y ł , iż tym to  kr idytorom  po rek i 8 i y  
dzitn  ś. Jana z  procent:w z a d łu ż y ł  się tr zy d z ie - 
ście tys ięcy  talarów bitych, a oprócz tego poda­
tków me opłaconych 7 ,000 rubli assygn. zawinił , 
a nadto w obligowey pre tensyi z a  5 oo ta lo n  w  
bitych, exekucyi .(tradycyi) dopuścił, i  w  takim 
stanie dobra takowe Łaukiessę i Kurczmuyżę w  
roku  1 ^ 7 synowi swemu G ra fow i Józef owi Z  "- 
biełłowi zactdcu  ał;  a ten u e wszelkie prawa Cj - 
ca sw< go wstępując, dobrowolnie i w yraźnie , sam 
się o tym  oświadczył, a przez to semo i został  
aktuainym dtbitorem w szys tk i ih  Łaukiessy i Kur­
c zm u y iy  kredytorów; jednakże  mimo to wszystko, 
obowiązkom swoich, dla tychże kredytorów nie- 
wypelhii;  owszem ta i ,  j a k  j u ż  b y ły  prowokowa­
ne dobra Łaukiessa 1 K urczm uy ia  na konkurs 
zezwolił,  t r i  mezcprzeczcjąc, ze procenta k r td y -  
torcm należne, podatki skarbowe od chłopów w y ­
bierane i 3 ,000 talarów bitych , za vyd a n iep o s-  
sessyi f u n d i , dóbr Łcukiessy Wisnieu-skicłnu, do 
siebie zabrał. Z. postępków olu tych G r a fc w Z a -  
biełłów , kredytom u/ie dóbr Ł^aukiessy 1 Kurcz- 
m uyzy , bez żadney  wątpliwości, słuszne do ich 
dalszego majątku mają prawa i pretensją: a za tym  
na prosbęKuratoryi, n itty lko  dobra Kasztelana miń­
skiego i Kawalera orderow Polskich Jenerał-Lut-  
nanta dawnych woysk Polskich Graja Szym ona  
Zabie łły  , ja k o  to: i)  11'  Gubernii f f  itepskiey
Powiecie Lepehkim, majątek Orzechcwna. 2) W  
Gubernii M iń s k u y  Powiecie Ihumeńskim zastawny  
majątek Cielaków i scheda z  konkursu (z e x d y -  
w izyi)  Oskierczyńskiego z  dóbr Szacka, oraz w  
Rzeczyckim Powiecie majątek dziedziczny L i -  
stwinow. Lecz i do jego syna, Grafa Józefa  
Zabiełły  należący w  Gubernii Litewskiey U  ileń- 
skiey majątek dziedziczny Lm kow  zw any , pod  
sekwestr zajętemi bydź się ogłaszają i ku porno-

Sąd ExdyWizorski.
2 Sąd Taxutci sko Exdy'wizcrski dekretem Są­

du Gł. Grodzieńskiego 2go departamentu Buku  
18 ig fibra 21 nastałym w Gubernii Grodzieńskiey

powiecie Lidzkirn w majętności Krupie zeszłych  
Michała 1 Teressy z Suchodolskich Siukiewicoow 
kapitansłwa b. woysk poi. za długi tychże Szukie- 
wiczow ustanowiony, po uprzątnieniu czynnościow 
pierwszemu zjazdowi właściwych dekretem 1820 
xbra  18 dnia przaz siebie ogłoszonym , dla ukoń­
czenia pouczonego sobie exdywizorskiego dzieła po 
wydanym  i zeznanym czteroniedzielnyn1 obwieszcze­
niu, zebrał się do majętności Krupy w dniu 28 abra 
idącego 182. ,oku. lecz gdy w tym terminie suk- 
cessorowie zeszłych kapitańdwa Szukiewiczow zło­
żyli Sądowi exdywizorskiemu dekret remissyyny  
6 ądu Gigo Grodzieńskiego departamentu 1821 
7bra 20 między nam tylko nastały, zrobienie mię­
dzy mmi podziału majątku reszty od usatysfakcj­
onowania wierzycitlow zeszłych kapitamtwa Szu­
kiewiczow pozostać mogącey , i uczynięnie między 
m m i wzajemnie rachunku w  pretensjach i tych 
zaspokojenie, temuż Sądowi exdywizorskiem przy-  
poruczający, gdy  inne jeszcze znalazły się okoliczno­
ścią odkładu Sądowego wymagające a przy  tym g d y  
1 kredytorowie nie wszyscy zebrali się, przeto Sąd  
exdywizc rski uprzątnąwszy w tym  zjczdzie niektó­
re okolicznoście dopiero ułatwionymi bydź mogą­
ce, sądownictwo swoje do dnia 8 mca marca roku 
następnego 1822 odroczył, ażeby zatym na takowy 
termin wszyscy wierzyciele i pretensorowie do ze ­
szłych Michała i  Bereśsy Szukiewiczow, i do po­
zostałego po nim majątku K rupy  dopominalne 
stosunki utwarzać m ogący , do majątku K rupy  
przybywali, i dowody swoich, pretensyow przed Są­
dem exdywizorskim sub drnmissione rei objawiali 
jako już w ostatecznym bydź mającym exdywizor­
skim zjezdzie , Sąd Exdyw izorski przez ninieyszą 
awizacyą dla trzykrotnego ogłoszenia do gazet Ku­
ry era Litewskiego podającą się interessowane oso­
by uwiadamia. Dat roku 1821 mca 9bra 29 dnia 
w Krupie.

Ignacy Dzieżyc b. Sędzia Gran. Ptu L idz  
Exdywizor. Exdywizor Michał Boredzicz. E xdy-  
wizor Józef at] Lipski. Józef Makarewicz R egen t'  
Exdywizorski.

5. Niżey podpisany, otrzymawszy w rok u 18)8 
zaszczytne poruczenie od osob do tego upowa­
żnionych, zbierania składki na pomnik dla ś. p. 
Generała Tadeusza Kościuszki, gdy uszu moich 
dochodzi wątpliwość niektórych osob, zwłascza 
z odległych guberniy, czyli pieniądze przez nich 
składane doszły przeznaczenia swego, to jest rąk  
szanownego ziomka, niedaw uo zmarłego JW . Ge­
nerała Mokronoskiego, ogulnym zbiorem składki 
trudniącego się; gdy pomimo prośby mojey przy



przesłaniu składki do tegoż ś p. Generała Mokro- 
no,ku'go, ażeby dla usprawiedliwienia mnie przed 
kontr > bującemi, raczył kazać przyłączony mu ra­
chunek w Gazetach umieścić, takowe ogłoszenie 
ri..'i.ad spóżr.ume zostało; przymuszonym siebie w i­
ci e doniesćTprzez G azA ę Kuryera Lit. Szanow­
nym Rodakom, którzy do tey  składki przyczynili 
się, iz jescze w roku 1818 przesłali m ś. p. J v \ .  
M kronoskiemu wszystkie pieniądze, które przez 
r tee  moje przechodziły • na co otrzymałem re- 
Wer alny list, który u mnie s;ę zna' duje. Chcąc zas 
wyjaśnić, wiele wynosiły 1 /. jakich zrźódeł pienią­
dze przezemnie posłane składały się, następują­
cy rachunek przyłączam.

Zebrano w Grodnie w czasie elekcyy govern, 
i oddano mnie przez J W . Radzcę'Stanu Pusłowskie- 
go bez listy sczegółówey czer zł 24o.

Zebrano w  powiecie słonim.k m w  czasie 
elekcyi pawiatowey 1 przysłano wraz /  bstą imien­
na jak następuje: Pusłowski W o y c iec h c zer  zł. 10 
Adam Tyman czer. zł. 1, Jan X  ąze Połub.nskr 
3,\ poi 6 »r. 20, Stefan Niezabytowski sędzia 

- s ł ó h i r n .  cżerr żł< 1. W incenty  Goyzewsk) szambe- 
lan zł: poi. 6 gr. 20. Józefat Lipski zł. poi. 10 gt-  
10, Stefan Protasewicz zł. poi. % Roch RoRocki 
zł. poi. 6, Franciszek Kreydyk zł. poi. 6 gr. 20, 
Kazimierz W ołowtcz' zł. poi. 2 0 , Hipolit l i z e -  
sławski zł. poi. 5, Samuel Jeśman zł. pol.,b gr. 30, 
Ferdynand Bor/.ymowski czer zł 1, Apolinary 
P r z ę s ł a  w ski zł poi. 6 gr. 30, Nikodem Lipski czyr. 
żł 1 Jan Sidorowie* zł-poi 20, Jan Łukaszewicz  
,X poi. 6 gr. 20, Kasper O.tromecki c z e r .  zł. 1, 
Konstanty Ostromecki zł. poi. G gr. 20, W incen ­
t y  Xiaze Połubmski prezydent zł. poi, 6 gr. .20,
I K m z .  R e r o b o r o w i c z  zł. p o i .  6 g r .  20, Joachim 
K ołatay zł, po i  6 g r .  2 0 ,  Aluizy J rzesławsk: zł. 
poi. "6 gr. 20, Adam Jelec zł p o i .  i-3 gr 10, l a­
v e !  M J a c z e w s k i  zł. p o i .  6 gr go, A n d r z e y  M e  
kulski zł. p o i .  2 0 ,  Jan Korsak, zł. p o i  r, Michał 

. f . ’ 1 C ’Pafłciusz Jundził zł.a a g i e wnicki rf. p o i .  b  gi.  2 0 ,  1 M

zł, poi. 6 gr. 20. Jan Kiersnoski zł. poi. 6 gr. to,  
Joachim Czudoski zł. poi, 6 gr. do, August Konop­
ka zł. poi. 6 gr. 20, W incenty Konopna zł. pot, > 
gr. 20, Michał Ara1r.ov.1cz zł. poi O gr. 20, tfia- 
ciey Kasperowicz zł- pot* >1 Józef J< lec zł. poi.
G gr. 20, Hieronim Kostrowicki a.i. pel. b gr. 20, 
Julijan Kiełczewski zł. poi. 4 , -Michał Jundzd zł. 
poi. 6 gr. 20. Tomasz Zawisza zł. pr-l. b gr. a o, 
Jan Bychowiec czer zł. 1, Jan Michałowski zł. 
poi. 6 gr 20, Antoni Czeczot zł. p«d b gr. 20, 
Józef Nowicki zł. poi. 6 gr. 20, Alexander I ła w ­
ski zł. poi. 5 , Michał Jeśman zł. poi. b gr. 30 , 
Ignacy Rostocki zł. po!, b, Józet V\Hk. z pc . ), 
Antoni Swieżym ki zł. poi. 7, M'*olay 
zł poi 6, Ludwik Soroka zł po • b gr 20, Ignacy 
Błażejewski zł. poi. 6 ■ 20 F e h x  Przesławski
zł poi 4 , Bogusław .‘W.iezynski zł. ;>■ x. 1 i  gr. 10, 
Kowalewski zł poi. 6i g r  20 Ignacy Kiersnoski 
zł nol 6 ae. 20, Jan Nielubowicz zł poi b g i .2 0 ,  
Jerzy Szemiot zł po! 6 gr 20. Mn h <ł Khn.om, iaz 
zł poi. 6 gr 20, Fianciszek Puczkowski rzrr. zł. 1, 
Onufry Wolski zł. poi. 4 . Stanisław Doliński zł.

■ poi. 6 gr 20. Kazimierz Korzon z?, poi- o gr 20, 
Józef Pław ski zł. poi. 1. Ignacy Kcrzon zł. poi. 
6 gr. 20. Tomasz K ow ahw ski zł. pel. O g i . 20, 
Andrr.ey Bułhak zł. pc-l. b gr. 20, J. M ' eiski zł. 
poi. i 5 > r .  to, Jerzy Benklewski zł. poi b gr. 20, 
Felix B r o n - ki'marszałek czcr. zł. 2, Józef i  rze-
sławski zł. poi 6 gr. 20.

Przez j W . Konstantego V\ eysenhofa b. mar­
szałka z guberni! witebskiey z powiatu lucy ńskie- 
go, zebrano 1 przysłano podług Isty  jak t a-tępu-  
je: L u d w i k a  Benisłnwska zł pul. 4 i gr. 20. Ri zalia 
W ojciech ow sk a  rubli assyg. 5, Ant cni Bcuisł*"-  
ski zł. poi. 100, Kalesanty Benisławski zł. poL 90 
or. 10, Franciszek W iderhot rubl; assy g 10, F er ­
dynand Meures zł. po'1. 4 ( gr. 20, Józef S.-łtan zł. 
ool 4 i °r 20- Klasztor Posinski x ięży  dominika­
nów zł. poi. 66 gr. 20, Nikodem W itowski zł. poi. 
26 gr. 2o, M. Pleszczynski zł poi. 6 gi*. 2<> Ale­
xander Dobkiewicz zł., poi. 35 gt*. 10, Jan Romer 
rubli assyg. s 5, Dominik Kibort rubli assyg, 2?, 
A m broży  Śnarski zł. poi. 16 gr. 2oj Ignacy Ryk

Łagiewnicki zł. poi. b gr. ■
poi. 6 ar. 20 Stanisław J"'1'? , zł. poi . „r. ,t’ . P  ,, • 1. 00]. 5, Ignacy Rorn za zi.

i*'?1!112 ^  Hieronim Przesławski zł. poi. 6 gr. .  -
poi. 6. gr. - ’ .je* zł. poi. 4 . Ignacy Domey- zł. poi. 6 gr. 20, Jan Kibort zł. poi; b gi. 20,
ko’ c /e r  zł- 1, Tadeusz X ią:e Połubmśki zł. p d .  Jerzy Walden zi. .d jr _ _ in ,
g  n0, Ignacy Xiąże Połubinsk. zł. poi. b gr.

F r a n c i s z e k  Garbówski zł. poi. b gr 20, St.  tan
sławski rubli assvg. 5o, Xawera Benisławska zł. 
poi 66 gr. 20, Bezimienny z Oświeja zł. poi. 166 gr. 
20, A 11 dr ze y Szachnn zł po| 4o, Tadeusz Dłu- 
zniewski zł. poi. 20, Antoni Ryci zł. poi. 26 gr. 
20, Floryln  B ielewicz zł. poi. 6 gr. 20, Justyn  
Rom er zł poi. 20, Antoni Romer rułdi ass. 5o, Kon- 
stanty W eystnłio l  zł. poL 53 gr. 10. •

Mnie do rąk oddały następmące osoby: Mi­
chał M i k u l s k i  v. marszałek słonimski czer'. zł. 1, 
Mkułska z WołoWłczów v. marszałkowa c?er. zł. 
2 1 zł. poi. 4 , s, łtan b. Marszałek Litewski zł. 
poi. 100. Ogułem czer. zł. 26p zł. poi, 1620 gr. 
10 rubli assyg- ’ 65.

Takową w iad nx>ść przy rachunku piemedzy  
do Gazety Kuryera L>t, podając podpisuję w Zdzię- 
ciole roku 1821 xbra 6 dnia-. Adam Sułtan.

M ohio d i u k o w a ć  C. Oclański .

o n .  r‘ raBCiijAciN u i»w>» ■>». t .
Mikulik-i czer z ł r, M a r c i n  jBrzesławski zł poi.
6 ar. 20. W incenty  Przpsławski zł. pel. 12 gr. 20.

Mmhał X iaie  Połubinski zł* poi. b gr. 2 6 ,  Maury­
c y  Strawiński zł. pól. 6 gr. 2 0 ,  Stanisław Z.enkow.cz  
czer. zł 1, Brekling podpułkownik zł. pob b gr.
20 Franciszek Rółubmski zł. poi. b gr. 20, no.p 
połubinski zł. poi. 6 gr. 20, Mikołay Fołubuiski zł. 
poi. 6 gr 20, Ignacy W ołow icz  1 za ęjna Lusta-  
Ł o  Zł. pól *3 gr .ro ,  Chryzostom Kuncewicz  
zł nol. 6 gr. 20 Sprawnik. Żachanansluy zł. poi.
10’ Michał Mikulski czer. zł. 1. Addin Szukie- 
w i c .  czer. zł. 1, Tomasz Szukiewicz czer zł. , ,
Józef Szukiewicz zł. poi. b gr. 2,., Paweł Szumo­

wi „r,] | 3  or 10, Ignacy Radziszewski zi.
lry.lor ’S k u l i ł  U. M  » .  I »

• fenvmund Strawiński czer. zł. L Alcxander^ J e k o ^ ^ ^   _______________^

^ ^ W ^ d a k ^ T K u r y e r a  U tewsEego
nci pisma następujące:

Kur ye r  Li t ewski ,  na rok z pocztą rub. s r . i 4 ,bez poczty rub. sr. 
6 . N a półroku z pocztą rub. sr. 7, bezpoczty rub. 4 kop. 5o; kwar-
tałowie bez poczty rub 2 kop. 2 5. 7 0 7  /

Dziennik W ileński, na rok cały z pocztą rub . sr. 8, bez poczty

TU Dzieje Dobroczynności, na rok cały z pocztą 1 bez poczty rub. sr* 6. 
W iadomości B rukow e, na rok cały z pocztą rub. sr. 4, bez poczty

rub. sr. 2 kop. 5o.     ÔOiCXXXXJiCVlî AO'S
ę ' '  7aCy i  |  VVyso koi i, Barom . I Wy-’- Uter- Ho an

O b seru a cyt  j ,4  r̂eą nia S «7 cal. 0 ,0  li». 1 +  3.53 »topm

m ttim lo g i - j* dnl(,  ,5  średnia

c t n 9 ' * d n i a  16 t i odn .  6  i  27  -  7 .6  -  I  +  1)5

S7 cal. 0 ,0  lin  

37 -  3,57 /  -
połud Zachodni 
Połud. Zacliodni 
Folud Zachodni

jjOdmiana w pow.et. 

fochmurno  
Pochmurno 
Pogoda fi



D O D A T EK  DO GAZETY K U R Y E R A  L I T E W S K I E G O  N. >5o.

TVilno dnia  16  G rudnia  1 8 2 1  roku  v. S .

O E b  n  B A  E  II  I  E, O G Ł O S Z E N I E

Tło bg,vŁ EocnoAHHa I'AaBHOKOMaii4yro- Z woli J W .  Główno - dowodzącego 1 
m,aAo 1 1 0  a p M i e i o ,  HHmeH^aHmcmBO oHoft a r m i ą ,  Intendencya teyże armii  ogła- 
o6BHBAfleniB , nmo b o  BpeMfl npon3B0ą_ sza:  iż w czasie kontrak tów  KiioO skich 
c m e a  b b  r o p o ą b  K i e c h  b b  1 8 2 2  roąy k o h -  w  1 8 2 2  r o k u ,  będą odbywać się targi
mpaumoBB , b Sj K ie B c iio ii  Kaacnnou Ha-ia^. 
m b 6yąymB npoiiexoAiirnb m o p r u ,  na 110*  

cmaBry npoBiaHma <ą/ia npoąoBOAbcmBia 
IIOAeBblXB M BHympeHHHXB BOfiCKB , EeH-
B a p a  5 ,  4  h  5 ,  11 n e p e m o p iK K H  7  ,  1 0  h  

i i  m o ro jK e  Mbcausa; a  ecm ban  cayM amc/i 
db m i  g n u  n p a z g n u K n , m o co cmpoKOw  

g o  c a i^y K n ą a e o  gna..
-

1 )  4 -7lil n p o ą o B C . ;b c m B i a  B o f ic K B  e b  K i -  

eBCKoń T y G e p H u i p acn o A O > K eH ttb ix B , c b  1 

i i i a p m a  1 8 2 2  110 1 e  M a p m a  1 8 2 5  r o ą a .

2 )  4 ^ a  Mara3CMHOEB l Ie p H H ro B C K o ń ry -  

ó e p H i i i ,  c o e m o a i u y i x B  e b  T L o e i m a x b :  O -

c m e p c K O M B  , iio 3 e y ie i;K (J M B  ,  C o c h h i j k o m b  

i i  TlepH uroBCK O M B c b  1 Iio ./ia  1 8 2 9  n o  i «

I ’e n r » a p H  1 8 2 . 3  r o $ u  ; h

5 ) 4 ,3a  Mara3eiinoBB MornAeBCKoń Ty_ 

Gepiim , Haxoąauj,HXca eb T lo e im a x b :  Cm a- 
poGblXOBCKOMB , PoraaeBCKOMB h  H o b o G Ł -  

3111IKÓMB rnaRB aie cb  1 Iioah  1823  n o  1 e  

FeiiE apa 1825  roąa4

H a  c i n  c p o K i i  B b i3 b i B a i o m c a  j R e A a t o u p e  

k b  m o p r a M B  c b  3a K 0H H biM H  3a 3oraiM H  b b  

n a i n y i o  a a c r n b  n p o n u i B B  n o ą p a ą a ;  a  H a  

o G e c n e a e H i e  a a ą a m K O B B  c b  o c o G e b u h  3a -  

j io r a M H , i i p o a r b  o G iu ,e c m B e n H b ix B  ornB 4 BO" 

p a H c m B a  n o c in a B O K B  , k o h  o c m a i o m c a  n a  

oąH O M B  ą o E b p i n .  B b ą o M O c m n  o  r i o r n p e -  

G n o c m n  n p o B i a u m a  b b  i i a a i ą o u  J H y G e p m n  

n o  B B i l i ie  03H a a e H H 0M y  p a 3ą b , i e H u o , 6 y -  

ą y m B  ą o c m a B ^ e i i b i  b b  H a l a m y  b b  c b o c  

B p e s w a , 11 iiy G .u iH H O  b b  o h o m  o m K p b i m b i , 

B M b c m b  c b  n o ą p o G H b iM H  K O H ą m ą ia M H  h  

n p o a i i M H  n p a B n a a a iH ,  H a  o c i iO B a i i iH  k o h x b  

jOAJKHbi n p o n c x o ą n n i b  m o p r n .

T e n e p a A B  H a m e H A a iim B  x  A pniifc 

Fpafyb Canm H ,

w Kiiowskiey Izbie Skarbowey na do­
stawę prowiantu  dla wszystkich polo- 
wych i w ew nę trzn y ch , dnia 5 ,  4 i 5 
S tyczn ia ,  a przetargi  dnia 7, 10 i n  
tegoż miesiąca ; a jeżeli zdarzą się w te 
dni św ię ta , tedy odkłada się do dnia na­
stępnego.

1) Dla u trzym ania  woysk w  G ubern ii  
Kiiowskiey rozłożonych , od driia 1 m a r ­
ca 1822 do dnia 1 marca  1825 roku.

2 ) Do magazynów gubernii  Czerni- 
chowśkiey , znayduiących się w powia­
tach :  Osterskim, Kozieleckim , Sosnic- 
kim i Czernichowskim , od dnia 1 ju- 
lii 1822 do dnia 1 stycznia 1825 roku,  i

5 ) Do magazynów guberni i  Mohi- 
lewskiey, znayduiących się w powiatach: 
Starobychowskim , Rohaczcwskitn i No- 
wobielickirn , takoż od dnia 1 julii 1822 
do 1. stycznia 1825 roku.

Na te  term iny  w z y W a i ą  się życzący 
sobie bydź uczestnikami tych t a r g ó w  , 

z pewnemi ewikcyami, odpowiadaiącemi 
piątey części całego podradu , a dla za- 
bespiećzenia zadatku z osobnenii ewik­
cyami , prócz ogólnych od Szlachty do­
starczeń , któnę pozostałą na samey u .  
fności. Wiadomość o potrzebney ilości 
p row ian tu  do każdey guberni i  , podług 
Avyrazoncgo rozkładu , będzie dostawio­
na do Izby Skarbowey w swoim c za ­
sie , i publicznie w niey odkryta  , r a ­
zem z wyszczególnionemi w arunkam i  iA
dalszemi prawidłami,  na mocy których
maią odbywać się targi.

Jenorał  In tend en t  1 a rm i i

Jir. Santi.




